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O rgan-O ddziału..W arszaw skiego 
Związku Poiskiego N auczycielstw a Szkół Pow szechnych. 

■ M i e s i ę c z n i k .

Koleżanki i Koledzy!

Jak „Głos Nauczycielski" jest głosem całego związko­
wego nauczycielstwa, tak „Głos Warszawski" niechaj stanie 
się głosem nauczycielstwa warszawskiego. Zarząd Oddziału 
Warszawskiego pragnie, aby pismo to objęło całokształt bo­
lączek szkoły powszechnej i nauczycielstwa tych szkół na 
terenie m, st. Warszawy. Zdajemy sobie dokładnie sprawę 
z ogromu tych bolączek i na łamach swego pisma pragniemy 
je ujawnić nie w celu obnażania ran, lecz w celu ich le­
czenia. Będziemy podawali do wiadomości strych człon­
ków głosy , KoL Kol. oraz sami będziemy często poru­
szali różne sprawy, obchodzące ogół warszawskiego nau­
czycielstwa, a zarazem będziemy wzywali do pracy 
w różnych kierunkach na terenie swych Sekcyj, Tu znaj­
dą Koleżanki i Koledzy także sprawy na Zjazd Delega­
tów Związku, tu znajdą się sprawy na Walne Zgromadzenie 
członków Oddziału, tu wreszcie znajdą się wszelkie poczy­
nania Zarządu,

Gorąco apelujemy do warszawskiego związkowego nau­
czycielstwa o współpracę w wykonaniu zamierzanego celu. 
Mamy niezłomną nadzieję, że Koleżanki i Koledzy szcze­
rze zainteresują się tem naszem pismem i zaczną nadsyłać 

: materjał do druku, a wtedy w niedalekiej przyszłości zbie-
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rzem y obfity p lon tej akcji, k tó ra  m usi nam  ulżyć w  tej 
ciężkiej, często  niew dzięcznej i źle nagrodzonej p racy  
w szkole pow szechnej, k tó ra  jednak  jest podstaw ą naszej 
O drodzonej Ojczyzny, W  imię postaw ionych celów  złączmy 
sw e ram iona i ław ą pójdźm y do w alk i o szkołę pow szechną 
i o sw oje p raw a  n a  łam ach swego pism a. Z arząd  O ddziału 
W arszaw skiego  w szelkiem i siłami dążyć będzie do złączenia 
tych  ram ion, aby  sz tandar Zw iązku ppow iew ał w ysoko i nie 
zachw iał się nigdy.

Przew odniczący  O ddziału 
(—) Piotr Ciesielski

Na nowe tory.-

O sta tn ie  W alne  Zgrom adzenie O ddziału odbyło się pod 
znakiem  w alk i program ów . A by  lepiej określić p rąd y  nu r­
tu jące w śród  szerokich  w arstw  nauczycielstw a zw iązkow ego 
w  W arszaw ie, aby lepiej scharak teryzow ać podłoże zw al­
czających się program ów , sięgnijm y nieco w przeszłość, P rze- 
dew szystkiem  należałoby  odpow iedzieć sobie na  ciekaw e 
pytanie: Czem  tłum aczyć to dziw ne zjaw isko w życiu związko- 
wem  naszego O ddziału, iż w  bilansie p rac  organizacyjno- 
zw iązkow ych, w  zestaw ieniach , Ognisko W arszaw skie  stoi 
znacznie niżej od innych Ognisk m niejszych m iast, np. od 
O gniska K rakow skiego? N aczelną przyczyną tego  jest zbyt 
b lisk ie  sąsiedztw o z Zarządem  [Głównym. Z arząd  G łówny 
w  swych poczynaniach angażow ał czynniejszych członków  
sto łecznego Ogniska, przez co pozbaw iał go stałych i zde­
cydow anych kierow ników , Przyczem  ciągła opieka w  tej 
lub innej form ie p rzeszkadza ła  usam odzielnieniu się tak  licz­
nego Oddziału, W tedy to  O ddział żył duchow ą treśc ią  Z a­
rządu  G łównego. Ongiś n a d e r pom yślna frekw encja  W alnych 
Z grom adzeń  p rzy  ul. D rew nianej pow staw ała  na skutek  
mniej lub w ięcej ciekaw ych refe ra tów  lum inarzy Związku. 
Później nasta ł okres oziębionych stosunków , a życie O d­
działu  naszego obum arło. Od pew nego czasu poczęło szu­
kać now ych form  życia organizacyjnego. Celem  uaktyw nię-
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nia O ddziału W arszaw skiego  usta lono  na tępu jące  zasady:
1) spraw ność W alnych  Zgrom adzćń, 2) uruchom ienie Sekcyj, 
na posiedzeniach  k tó rych  poruszanoby  najak tualn iejsze sp ra ­
wy zaw odow e i organizacyjne, 3) zadecydow ano  k o n sek w en t­
nie p rzep row adzić  organizację O gnisk Szkolnych, jako na j­
m niejszych kom órek  zw iązkow ych na  teren ie  W arszaw y. N i­
cią w iążącą w szystkich  członków  z pow yższem i poczyna­
niami, sta ł się b iu letyn , k tó ry  był w ysyłany  do każdego 
członka. U spraw nione W alne  Zgrom adzenia (term inam i od 
godz. 11-ej do godz, 14-ej i z przygotow anym  m aterja łem  
dyskusyjnym ) c ieszą się coraz w iększą frekw encją, Sekcje ro z ­
poczęły  sw ą p racę  dość owocnie, w reszcie  b iu letyn  zam ie­
nił się na  sta łe  pismg O gniska W arszaw skiego , k tó re  to  pismo 
niew ątpliw ie u łatw i p rzep row adzen ie  organizacji Ognisk Szkol­
nych. Oto form y życia organizacyjnego, p rzem yślane i w y­
próbow ane w  ciągu dw óch lat. T eraz  w  postęp ie  organ iza­
cyjnym  sta rły  się ideje program ow e. W  p rzededn iu  w ybo­
rów  Z arządu O ddziału W arszaw skiego  zarysow ały  się dw a 
poglądy  na  w ybory  sam ego Zarządu. G rupa m łodych ko­
legów  w ycofała się z listy  w iększości, zapow iadając, że pó j­
dzie sam odzielnie do w yborów . Czyn zaś swój m otyw ow ali 
tern, że przy  tw orzeniu  now ego Z arządu  nie pow inniśm y 
w ybierać  tylko osób, a program y, pod  k tórem i m ogą być 
podpisan i nieznani bliżej w  p racy  społecznej członkow ie. 
Na w yborach  zgłosili swój program .

K oledzy z listy w iększości n ie s ta ra li się t p rze ­
licytow ać ich w  obietnicach^ Z apow iedzieli obronę zaw o­
dową, Usam odzielnienie i uaktyw nienie O gniska W arszaw ­
skiego, oczywiście, w  ram ach statu tufnaszego Związku. Jak o  
środki w skazali now e form y organizacyjne: O gniska Szkolne, 
Sekcje, gazetę O gniska i t.p, Że w śród  K olegów  z m niej­
szości panow ał p rzy  układaniu  program u euforyczny nastró j, 
zacytujem y w  całości choćby jeden  przykład: „Dążenie 
do w yrobienia  społecznego członków  tak, żeby  każdy był 
przygotow any do zajęcia każdego stanow iska społecznego 
w Zw iązku i w  Państw ie". W alka  program ów  to dow ód, 
że w  szerokich m asach nauczycielstw a stołecznego budzi się 
życie zw iązkow e, że p raca  organizacyjna naszego O działu 
idzie na now e tory . Boć najgorszą rzeczą  w e w szelkich po ­
czynaniach jest b ierność członków. Niechaj nie oraknie
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ani jednego członka p rzy  p racacb  zw iązkow ych. K ażdy 
z nas w inien zadek larow ać się do p racy  w jakiejkolw iek formie. 
W ierzym y, że sto łeczne Ognisko zb iorow ą p racą  stan ie  na 
straży  ideałów  związkow ych.

(—) Piotr Wysocki.

Wyniki wyborów.

N a W alnem  Spraw ozdaw czem  Zgrom adzeniu członków  
O ddziału  W arszaw skiego  dnia 25-go m arca 1928 r, w ybrano: 

N a  p r z e w o d n i c z ą c e g o  — kol. P io tra  Ciesielskiego, 
do Z a r  z ą d u , 0  4  d ź i .a ł u Kolegów: W ysockiego P iotra, Po- 
durg iela  P io tra ,' O koniew ską A nnę, R ączkę S tanisław a, W ło­
darsk iego  Józefa, Najm ołę Stanisław a, T om czaka A ntoniego, 
A bram ow icza  Tom asza, M aja K azim ierza, Z ieleńczyków nę 
H alinę, K iełczykow skiego E dw arda , K essła  R yszarda, Kmi- 
tow ą Paułinę, Zatorskiego K azim ierza, Ligaszew skiego Leo­
polda, G aw skiego W acław a. P rzyjętym  tradycy jn ie  zw y­
czajem  członkow ie Z arządu  i ich zastępcy  m ają jednakow e 
p raw a  i obow iązki, Do S ą d u  H o n o r o w e g o  zostali w y­
b ran i Koledzy:- B araj Jan , C iesielski Józef, G abszew iczów na 
Stefanja, N ow akow ska B ronisław a i S ikorski S tanisław , Do 
K o m i s j i  R e w i z y j n e j  Koledzy: G rzybow ski E dw ard, 
K rubski W acław  i P a jda  Jan ,

Ukonstytuowanie się Zarsądrn ©ddziałta 
W a r s z a w s k i e g o .

Dnia 2-go kw ietn ia  b.r. Z arząd  O ddziału W arszaw sk ie­
go ukonsty tuow ał się w  sposób następujący:

w iceprzew odniczący  — kol. P io tr W ysocki 
sek re ta rz  — kol, E d w ard  K iełczykow ski 
skarbn ik  — kol. P io tr Podurgiel 
adm in istra to r — S tanisław  Rączko 
gospodarz  — kol, Leopold Ligaszewski.

Wybory do Rady Szkolnej Okręgowej 
st. Warszawy.

Zw iązek Polskiego N auczycielstw a Szkół Pow szechnych 
św iadom  jest, że podniesien ie  się szkolnictw a naszego uza-
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lężnione jes t od w ielu czynników , w śród  k tó rych  na na- 
czelnem  m iejscu stoi ustosunkow anie się sam ego spo łeczeń­
s tw a  do szkoły, W  m iarę też m ożności s ta ram y  się na  czyn­
n ik  ten  w pływ ać. D otychczasow a u rzędow a rep rezen tan tk a  
sto licy , R ada Szkolna O kręgow a st, m. W arszaw y, nie w y . 
kazała  w iele zrozum ienia d la sp raw  szkolnictw a, zaw ik ła ła  
się w e w łasne nici b iurokratyzm u, ob racając  się około d ro b ­
nych kw estyjek . Nasz rep re z en ta n t, zajm ując k ry tyczny  s to ­
sunek do p rac  Rady, sta le  by ł w yrazicielem  zapatryw ań  
nauczycielstw a i dążył do w skazan ia  R adzie szerszych  ho­
ryzon tów .

O becnie nastąp iły  pow ażne zm iany personalne  w  łonie 
Rady, i spodziew ać się należy, iż radykaln ie  zm ieni się sto ­
sunek R ady  do sp raw  szkolnictw a, Do pracy  w R adzie sta ją  
ludzie żywi i z dużym  rozm achem .

Na k an d y d a ta  do rep rezen to w an ia  nauczycielstw a w  O krę­
gowej R adzie Szkolnej Z arząd  O ddziału  Zw iązku w ysunął 
ponow nie k o l .  S t a n i s ł a w a  N a j m o ł ę ,  k tórem u dotych­
czas w ypadło być opozycyjnym  członkiem  Rady, a obecnie 
o tw iera ją  się horoskopy do w spółpracy  pozytyw nie-tw órczej.

Na zastępcę do R ady  postaw iliśm y kan d y d a tu rę  k o 1, S t  a- 
n i s  ł a w a  R ż y s k  i.

S p r a w y  m ie szk an io w e ,,

Je d n ą  z bardziej w ażnych i pilnych do uregulow ania 
sp raw  nauczycielskich  jest sp raw a dosta rczan ia  przez gminy 
m iejskie i w iejskie m ieszkania nauczycielow i szkoły p o ­
w szechnej ciąży na gminie w  m yśl art. 1 u staw y  z dnia 17 
lutego 1922 r, o budow ie publicznych szkół pow szechnych. 
(Dz, U staw  Rzp, Nr. 18 poz, 144), O bow iązku tego gminy 
nie spełniają należycie, Np, gm ina w arszaw ska (M agistrat), 
pobudow aw szy w kilku punktach  domy, przeznaczone na 
m ieszkania nauczycielskie, trzeb a  dadać  w  znikom ym  p ro ­
cencie zapo trzebow ania , pob iera  kom orne od nauczycieli, 
k tó rzy  zajm ują m ieszkania w  tych  dom ach, Tych nauczy­
cieli, k tó rzy  dobrow olnie  nie chcą płacić, M ag istra t podaje 
do sądu. Je d n a  z tak ich  spraw , a m ianow icie sp raw a kol,
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K ędziersk iego  już się odbyła. O czyw iście sąd  w ydał w y­
rok, w edług k tó rego  kol, K ędziersk i ma zapłacić kom orne. 
O d w yroku je s t w niesione odw ołanie. Jednocześn ie  sp raw a  
zosta ła  sk ie row ana  do M in isterstw a Spraw  W ew nętrznych  
o uchylenie decyzji M agistra tu  m. W arszaw y, k tó rą  nałożono 
czynsz kom orniany  na  nauczycieli, zajm ujących m ieszkania 
w  dom ach m agistrackich, M inisterstw o to, mimo że upływ a 
już rok  czasu od chwili w niesien ia zażalenia, nie rozstrzyg ­
nęło  sp raw y  definityw nie, rzekom o z tego  pow odu, że po ­
dobna spraw a, po ruszona  p rzez  jedną  z gmin, znajduje się 
w  N ajw yższym  T rybunale  A dm inistracyjnym .

W  m iesiącu grudniu ub, r- Z arząd  O ddziału  w niósł do 
w szystkich  w ładz m. st. W arszaw y  obszerny  m em orjał 
w  spraw ie budow y m ieszkań  p rzy  budujących się gm achach 
szkolnych.

R ów noleg le  w  m -cu styczniu zosta ła  form alnie zaw ią­
zana Spółdzieln ia M ieszk. N auczycieli Szkół Powsz. m, st. 
W arszaw y, Z arząd  k tó re j rob i u silne  staran ia , aby  obrany  
p rzy  ul. Jag iellońskiej p lac  został w reszcie  form alnie p rz y ­
dzielony do tej Spółdzielni. O d chwili form alnego przejęcia  
tego  p lacu  Z arząd  rozpocznie w łaściw ą p racę  budow y domu.

Sekcje połączone.

Dnia 27 i 28 m aja, t. j. w  czasie Z ielonych Św iąt s ta ra ­
niem  Sekcji M uzycznej organizuje się w ielka w ycieczka — 
zabaw a do P łocka. N a p rogram  złożą się 1) Na sta tku  od 
godz. 9-ej do 17-ej: a) genera lna  p róba  o rk iestry  i chóru 
nauczycielskiego, b) tańce, c) a trakcje  radjowo-m uzyćzne, 
m egafon, nadaw an ie  koncertu  i zabaw y naszej stacji nadaw ­
czej, zainstalow anej na statku, d) zdjęcie fotograficzne, e) n ie­
spodzianki.

2) W  Płocku w ieczorem : a) k o n cert o rk ies try  i chóru 
nauczycielskiego w  tea trze , b) rano  dnia 28-go m aja zw ie­
dzanie m iasta, c) p ow ró t do W arszaw y. Ze w zględu na  o rga­
nizację tej zabaw y (specjalne w ynajęcie statku) uprzejm ie 
prosim y o zgłaszanie uczestn ic tw a  w  zabaw ie do dnia 10-go 
m aja w raz z zadatk iem . K oszta w ycieczki zależnie od frek ­
w encji w yniosą od 4-ch do 8-miu złotych. Zgłoszenia p rzy j­
muje se k re ta r ja t od 9-ej do 3-ej pp.
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Kolegóv/ (żanki) grających na  instrum entach  dętych  
i smyczkowych, prosim y o zgłaszanie się do ork iestry , P róby  
odbyw ają się w e w tork i od 8-ej do 10-ej w iecz, w  niedzielę 
od  11-ej do 1-ej pp.

iii. P i e r w s z a  z b ió rk a  ch ó ry  H anc2^®ie isk ie§®«

W  dniu 28 kw ietn ia  (sobota) o godz. 20-ej (8 wiecz.)
w  lokalu  O ddziału — ul. M arszałkow ska 123 odbędzie  się 
p ierw sze organizacyjne zebran ie  chóru. Po zebran iu  i zap i­
sach b. ciekaw y k o n ce rt rad jow y z in teresującem i dośw iad­
czeniam i stacji nadaw czej, zainstalow anej w  naszym  lokalu. 
Po koncerc ie  dancing tow arzysk i p rzy  w yborow ym  jazz- 
bandzie. W stęp  d la członków  chóru i w prow adzonych gości 
bezpłatny . A p ara ty  stacji nadaw czej użyczone p rzez  re p re ­
zentację angielskiej firmy „Am plion G raham " Lmdt,

i¥„ D rygi k@irscert

Sekcja m uzyczna O ddziału W arszaw skiego Zw. P. N.
S. P., m ając n a  celu doniosłą akcję w  dziedzinie um uzykal­
n ian ia szerokich w arstw  społeczeństw a, organizuje w  dniu 
20-go m aja b. r. o godz. 20-ej (8 wiecz.) w  sali K onserw a- 
torjum  W arszaw skiego  — ul. O kólnik 1, drugi, a zarazem  
osta tn i w  sezonie — k o n ce rt dydaktyczny. Celem  jego jest 
ugruntow anie zainicjow anych przez naszą  Sekcję now ych 
w zorów  koncertów , k tó re  znajdą w  zastosow aniu  na  w szel­
kich placów kach kulturalno-ośw iatow ych. W  koncercie  w e­
źmie rów nież czynny udział i publiczność zgrom adzona na 
sali. P rogram  nowy. Ceny b ile tów  o cl 3 do 1 zł., — stojące 
d la m łodzieży 50 gr. T reść koncertu  podana zostanie w  afi­
szach i program ach. P rzybyw ajcie  licznie! Niech z członków  
O ddziału nie zb rakn ie  nikogo.

¥„ S e k c ja  W^eh©waraia Figyssneg©n

Istn iejąca przy O ddziale W arszaw skim  Sekcja W ycho­
w ania F izycznego po dokonaniu  reorganizacji pragnie pod 
now em  kierow nictw em  przystąp ić  nareszcie  do pracy, Acz-



kolw iek sław ne „carpe d iem “ H oracego nie zostało  w  p ra ­
cy p rzez  daw ne k ierow nictw o tej Sekcji p rzy ję te  i n a jlep ­
sze okazje w raz  z m inionem i tygodniam i i m iesiącam i b ez ­
pow ro tn ie  do p rzepastnych  głębin m orza czasu spłynęły, to 
jed n ak  nie na leży  nam  rozpaczliw ie ram ion załam yw ać lub 
złościć się, bo n ik t olbrzym iego koliska chronosu zatrzym ać, 
ani zw rócić nie zdoła. P rzeciw nie, chw ytam y m om ent na j­
mniej, może d la  nas odpow iedni i decydujem y się na  gorą­
cy apel do Szanow nego N auczycielstw a Zw iązkow ego o s ta ­
w ienie się do p racy  w m yśl m aksym y Juvenala  „M ens sana 
in co rpore  sąn o “. Chcem y choć w części pow etow ać s tra ­
cony nie z naszej w iny czas i jeszcze p rzed  ferjam i letiiie- 
mi rozpocząć p racę  w  Sekcji, organizując gry i zabaw y ru ­
chow e dla pań  i d la  panów , a o ile znajdą się osoby chęt­
ne, to  rozpoczniem y rów nież ćw iczenia ry tm u i p lastyk i dla 
pań. Co się tyczy gim nastyki, lekkiej a tle tyk i i sportu, to 
sp raw y  te, jako w ym agające technicznego przygotow ania, 
odpow iedniego lokalu, sp rzę tu  i t. P-, zostaną  dopiero  po 
w akacjach  w  czyn w prow adzone. Sekcja pragnie  rów nież 
przez zaangażow anie fachow ców  zorganizow ać odczyty, po­
gadanki i p o rad y  z zak resu  m etodyki i dydak tyk i tego 
p rzedm iotu  w  program ie szkoły pow szechnej. W szelkich in- 
form acyj udzie la  k ierow nik  Sekcji — kol. R aynhold  F riiboes 
w  p iątk i od godz. 20-ej do 21-ej.

¥ 1, Sekcja Statystyczna*

P rzy  Zarządzie O ddziału W arszaw skiego  istn ieje  Sekcja 
S tatystyczna, k tórej celem  jest p row adzen ie  p rac  nad  pozna­
niem  w arunków  by tu  nauczycielstw a. W  roku bieżącym  
p lanow ane są prace , do tyczące w arunków  m ieszkaniow ych 
nauczycielstw a, udziału nauczycieli p racy  społecznej, oraz 
uposażenia nauczycielstw a. Z arząd  Sekcji p rosi chętnych 
K olegów  do p racy  o zgłaszanie się do k ierow nika Sekcji, 
Kol. W alen ty  w  każdą środę w godz. 19—20 w lokalu  O d­
działu.

VII. Samopomoc.

K asa Pożyczkow o-O szczędnościow a „Sam opom oc11 przy 
O ddziale W arszaw skim  Zw iązku P.N.S.P. — ul. M arszałkow ­
ska 123 przyjm uje w kłady  na dziew ięć p ro cen t i udziela po ­
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życzek na  dw anaście p ro cen t w  stosunku rocznym- W kłady 
przyjm uje kancelarja  Zw iązku w  godz. b iurow ych i wiecz. 
od godz. 7-ej do 9-ej. Pożyczki są w ydaw ane w  dniu 1-ym 
każdego m iesiąca. D yżury K asy w  sobo ty  od godz. 20-ej 
do 21-ej. K ierow nik Sekcji R. Kessel.

¥ 111, S e k c ja  F e d a g ® g ic z n a «

R e f o r m a  s z k o l n a  w  W i e d n i u .  N a całym  konty­
nencie Europy nigdzie niem a obecnie tak  ciekaw ych poczy­
nań w dziedzinie m etod  nauczania  i posunięć organizacyj­
nych, jak  w  W iedniu,

0  reform ie tej zda sp raw ę kol, J , W łodarsk i w  lokalu 
Związku, w  p iątek , dn, 4 m aja o godz, 8-ej wiecz. K olega 
W łodarsk i m iał m ożność n iedaw no zetknąć  się ze szkołam i 
i zakładam i w ychow aw czym i m iasta W iednia,

• Dsieri S p ó łd z ie lc z o ś c i .

M inisterstw o W yznań Religijnych i O św iecenia Publicz­
nego dorocznym  zw yczajem  zezw oliło szkołom , aby  w dniu 
2-go czerw ca b, r. pośw ięciły  jedną godzinę lekcy jną na po ­
gadanki — obchody w celu p ropagandy  spółdzielczości, W  związ­
ku z tem  dnia 16-go m aja o godz, 19V2 odbędzie się w  lo ­
kalu  Zw iązku Spółdzielni Spoż. R. P. — ul. N ow ogrodzka 21 
zebran ie  k ierow ników  i sym patyków  spółdzielni szkolnych 
z następującym  porządkiem  dziennym : 1) Dzień spółdziel­
czości, 2) Spraw a Sekcyj Spółdzielni szkolnych. W stęp dla 
w szystkich bez w zględu na przynależność organizacyjną.

Pośrednictwo w gakupach.

Z arząd  O ddziału zaw arł um owę z kraw cem  p. Zającem  
(Śniadeckich 6, front), k tó ry  na dogodnych w arunkach  za 
pośredn ictw em  O ddziału W arszaw skiego będzie  robił u b ra ­
nia z m aterja łu  kupionego przez in te resan ta  lub swojego. 
Spłacanie należności m ożna rozłożyć na raty , :k tóre b ęd ą  
s trącane  z list płacy, A sygnaty w ydaje sek re ta r ja t od godz.
9-ej do 15-ej i od 18 do 20-ej wiecz,

P onadto  przypom inam y, że za pośrednictw em  Związku 
kupow ać m ożna na ra ty  w  następujących  firmach:



„A ljot" — K onfekcja dam ska i m ęska 
B, H erse  — Dom tow arow y 
St. W ęgierski — M agazyn b ław atny  
„W ęglów ka" — Skład W ęgla.
H. G arb a rsk a  — M agazyn konfekcji dam skiej.

!JC„ PrayJmewaBiie nauczycieli 
d@ Konserwatorjum.

K oledzy (żanki), p ragnący  w  przyszłym  roku  szkolnym  
studjow ać m uzykę na  W ydziale N auczycielskim , w inni w  p ierw ­
szych dniach m aja b. r, załatw ić w szelkie form alności kan ­
celary jne (jak w nieść podan ie  i złożyć dokum enty) i w  dniu
7-go m aja t. r. staw ić się do egzam inu w stępnego. Szcze­
gółow ych inform acyj udziela Sekcja M uzyczna O ddziału W ar­
szaw skiego Zw. P.N.S.P. — K ierow nik Sekcji Kaz, Zatorski,
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R edaktor odpow iedzialny: Piotr W ysocki.

W ydaw ca: Z arząd  O ddziału W arszaw skiego Zw iązku  P. N . S. P.
M arszałkow ska 123, teł. 117-29.

Zakt. Graf. „D rukarn ia  B ankow a” W arszaw a, M oniuszki 11.


